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Kaczorowski Stanisław Kazimierz.

wobec zmian w ustroju samorządu terytorialnego.
Mija już drugi  rok od czasu wejścia  w życ ie  

u st a w y  „o c z ęś c i o w ej  zmianie  ustroju samorządu te- 
, rytor ialnego" na terenie  b. zaboru austriacjackiego.  

N ies te t y  —  z natury rzeczy  wynika  ż e  każda zmiana  
w y w o łu j e  s i ln ie jszą lub s łab szą  reakcję,  w ię k s z y  lub  
m ni e js zy  z a s ię g  zainteresowania  s ię  d a n y m  pro ble ­
m e m  a p rze de w szy s t k im  cz ęs to  w za l eżnośc i  od  b e z ­
k ry t y cz n e g o  uprzedzenia  zł e lub dobre nastawien ie  
d o  zagad ni en ia .

Tak też i u nas  na Podhalu  temu dwa lata.  Problem  
za p o w a ż n y ,  że by  nie po ru sz y ł  u m y s ł ó w  wszys tk ich  
ob ywa te i i  P o d h a l a . — Wyw iąza ła  s ię  zacięta po lemika,  
dys kus ja ,  k ryt yko wa no  prawie w s z y s t k o  co  zmian y  
w ustroju p rz yn os i ły ,  a w sz c z e g ó ln o ś c i  „ g m in y  z b i o ­
rowe".  T a k ie g o  rodzaju b y ło  n as tawien ie  m y ś l o w e ,  
l ecz  co in n e g o  dały c z y n y ,  o których po  okres ie  
dwule tn im trwania „ n o w e g o  sam orządu" m o ż e m y  
już m ó w i ć  z p e w n y m  za s o b e m  do św ia dc ze n i a  w  tym  
kierunku.  O k aza ło  s ię  b o w i e m ,  że  n o w o u t w o r z o n e  na 
t erenie p o w i a t ó w  Podhala  z b l isko  1000  g m i n  j e d n o ­
s t kow yc h  za l edwi e  k ilkadz ies iąt  zb ior ow yc h ,  nie ty lko  
że  w y w ią z a ły  s ię  ze  sw y ch  zadań  prawie z a d a w a la ­
jąco lecz  w wyniku swej  gospodarki  f inansowej  dały  
n aw et  w  wielu  wy pa d ka ch  n a d w j ż k i  b u d ż e t o w e !

Jak to s ię  s t a ł o ?  Co  się do  t e g o  p r z y c z y n i ł o ?  
O d p o w i e d ź  krótka —  z m ia n y  w ustroju d o t y c h c z a ­
s o w y m .  —  Zmiany  te u czy ni ły  wreszc ie  sam or z ą d  
zd o ln y  do spełn ian ia  wszys tk ich  zadań w ła sn y ch  i j e ­
m u  poru czo ny ch ,  o d dał y  mu na usług i  pe ł n o w a rt o śc io ­

we,  z a w o d o w o  w yk sz t a łc o n e  i kwal i f ikowane  s i ły na 
s t an ow isk ach  przeds tawic ie l i  i pr aco wn ik ów  s a m o r z ą ­
du,  oparły g o  o pew ne  wreszc ie  p o d s t a w y  bytu f i ­
n a n s o w e g o  i co  najważnie j sze  z m ia n y  te s p o w o d o ­
wały  ujednos ta jn ien ie  ustroju samorz ądu  terytorial ­
nego  na terenie całej  Pol sk i .

M o ż e  k'toś twierdzić,  że  to za m ało ,  w y k o n a n e  
z n i edo c iągnięc iami ,  zaczerpnię te  ze  wzoru nam o b c e g o  
(ze  w s c h o d u  s i c !) ale ka żdy  przyzna ,  że  sa m o rz ąd  
j e d n o s t k o w y  tym  o b o w i ą z k o m  i zadan iom,  jakim p o ­
do ła ł  ob ecn ie  z b i o r o w y / b e z w a r u n k o w o  już dz iś  i na  
najb l i ż szą prz y sz ło ść  sp ros tać  nie zdoła.

Zadania b o w i e m  u s t a w o w e  s am o rz ąd u  są bar­
d zo  roz leg łe  o dużej  w a d z e  spo łec zne j  i pańs twowej .  
Jeśl i  je ma w y k o n a ć  z p o ż y t k i e m  dla sp o ł ec ze ńs t w a  
s w e g o  terytor ium to mus i  oprzeć  s ię  o zb io r ow ą  
i u z g o d n i o n ą  op in i ę ,  zaufanie  i w yr o b io n e  s p o łe c zn ie  
charaktery sw y ch  obywate l i .  W ó w c z a s  dopiero  s a m o ­
rząd spełn i  sw o j e  zadania w zakresie b u d o w y  szkó ł  
pub l ic zny ch ,  b u d o w y  i u trzymania  dróg  i chod nik ów ,  
w yk o n a  i odda  do  pu b l ic zn eg o  użytku w z o r o w o  urzą­
d z o n e  ha le rzeźniane,  targowe ,  przeprowadz i  inne  
in w es t yc j e ,  zmierzające d o  p odnies ien ia  p o s z c z e g ó l ­
nych  g m in ,  w  pos tac i  w o d o c i ą g ó w ,  zak ład ów  k ą p ie ­
low ych ,  urządzeń kanal i zacyjnych ,  e l ektrycznych  b ę ­
dz ie  dbał  o e s te ty c zn y  w y g l ą d  swych  os ie d l i  o c h a ­
rakterze l e tn i s k o w o - t u r y s t y cz n o - zd ro j o w y m  na P o d ­
halu,  zw a lc zy  b ezr obo c i e  z a p o m o c ą  akcji G m in n y c h  
Kom it e tó w  Fu n du sz u  Pracy,  zaopatrzy b iednych  p o ­
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k r y je  k o s z ty  l e cz en ia  w s z p i t a l a c h  i sp e łn i  i n n e  z a ­
d a n i a  p o r u c z o n e  m u  n a s z y m  u s t a w o d a w s t w e m .

T r u d n o  s o b i e  w p r o s t  w y o b r a z i ć  a ż e b y  t y m  o b o ­
w i ą z k o m  p o d o ł a ł y  d z i ś  k a r ł o w a t e  g m i n y  j e d n o s t k o w e ,  
k tó r e  na  w y d a tk i  w z w ią z k u  ze  s w o i m i  z a d a n i a m i  
p r e l i m i n o w a ł y  w s w y c h  b u d ż e t a c h  k w o t y  o d  2 — 6000  
zł  ro cz n i e .  J e d n a k  t a  s a m a  d z i ś  k w o ta  w g m i n i e  z b i o ­
row ej ,  l iczące j  10 g r o m a d  d a j e  o b e c n i e  od  2 0 — 60 0 00  
zł  z t ą  s u m ą  m o ż n a  ju ż  z a b r a ć  s ię  p rzy  p l a n o w y m  
r o z t e r m i n o w a n i u  z a m i e r z o n y c h  i n w e s t y c y j  d o  p r acy .  
1 w z i ę ł y  się d o  n ie j  p r a w ie  w s z y s t k i e  g m i n y  ki lku 
p o w i a t ó w  na P o d h a l u .

W  c i ąg u  d w u  lat,  n i e z a le ż n ie  o d  akcj i  o d d ł u ż e n i o ­
wej-  p r z e p r o w a d z o n e j  z p o m y ś l n y m  w y n i k i e m  i s p ł a c a ­
n ia  n i e d o b o r ó w  i z o b o w i ą z a ń  b y ły c h  J g m i n  j e d n o s t k o ­
w y ch ,  r o z p o c z ę t o  i cz ę ś c io w o  u k o ń c z o n o  26 sz k ó ł  p u ­
b l i c z n y c h  o d  3 — 7 klas ,  2 u r z ą d z e n i a  w o d o c i ą g o w e  
g r a w i t a c y jn e ,  3 r ze źn i e ,  3 h a l e  t a r g o w e ,  12 b u d y n k ó w  
r e m i z  o c h o t n i c z y c h  s t r aż y  p o ż a r n y c h ,  z a k u p i o n o  m o ­
t o p o m p y  i i n n e  u r z ą d z e n i a  p r z e c i w k o p o ż a r o w e .  I n w e ­
s tyc je  te s ą  p r o w a d z o n e  p r z y  p o m o c y  w k ł a d ó w  w ł a ­
s n y c h  o r az  s u b w e n c y j  T o w .  P o p .  Bu d .  S zk ó ł  P u b l .  
P ow .  Zak ł .  U b e z p .  W z a j e m ,  i F u n d u s z u  Pra cy ,

Lec z  m i m o  d u ż o  w y s i ł k ó w  e n e r g i c z n e j  p rac y  
s a m o r z ą d u  z b i o r o w e g o ,  w r ó ż n y c h  k i e r u n k a c h ,  z n a j ­
d ą  s ię  j e s z c z e  j e d n o s t k i ,  k t ó r e  w  d a l s z y m  c i ąg u  b ę d ą  
u ty s k i w a ły  na  r z e k o m o  w y ż s z e  aniże l i  p r z e d t e m  b y ły  
na  r zecz  s a m o r z ą d u  ś w i a d c z e n i a ,  da le j  na  n i e d o g o d ­
no śc i  tu,  i ó w d z ie  ze  w z g l ę d u  na z n a c z n ą  o d l e g ł o ś ć  
s i e dz i by  g m i n  z b i o r o w y c h  o d  ich m i e j s c o w o ś c i  z a ­
m i e s z k a n ia ,  m o ż e  p o r u s z a  j e s z c z e  kw e s t j ę  z a g ł a d y  
r e g j o n a l i z m u  na  s k u t e k  s t w o r z e n i a  g m i n  z b l o r  wycl i  i tp.

Z a p e w n e  nie  b ę d ą  b ez  c z ę ś c io w e j  s ł u s z n o śc i .  
Lecz  t r ze b a  p a m i ę t a ć ,  że w s z y s t k i e  wy że j  w y m i e n i o n e  
i i n n e  z a g a d n i e n i a  m o g ą  b y ć  z a w s z e ,  u z g o d n i o n e ,  
p e w n e  p r z e s u n ię c ia  g ran ic ,  czy t eż  i n n e  z m i a n y  o ile 
z m i e r z a j ą  d o  p o l e p s z e n i a  w a r u n k ó w  lo k a l n y c h  czy  
o g ó l n y c h  p r z e p r o w a d z o n e .  J e s t  to k w e s t j a  n a p r a w d ę  
u b o c z n a ,  k t ó r ą  po  u z g o d n i e n i u  z c z y n n i k a m i  m i a r o ­
d a j n y m i  da  s ię  z a w s z e  z re a l i z ow ać .

Nie  m o ż n a  j e d n a k  z n ie j  t w o r z y ć  p o d s t a w  do  
t a m o w a n i a  rea l i zacj i  s z c z y t n y c h  z a d a ń ,  j a k i e  w y ­
t k n ą ł  s o b i e  s a m o r z ą d  w ha ś le  :

„ P r z e z  s a m o r z ą d  i p rac ę  s p o ł e c z n ą  do  p o t ę ż n e j  
Po l sk i " !

Na pięciolecie Sekcji Narciarskiej Ogniska Zw. Podhalan w Rabce.
U p r o g u  t e g o ro c z n e j  z i m y  m i n ę ł o  lat  p i ęć,  g d y  

w ł o n i e  m i e j s c o w e g o  O g n i s k a  Z w i ą z k u  P c d h a l a n  d o j ­
rza ła  i w r e a ln y  c z y n  z a m i e n i ł a  się w m y ś l  z a ło ż e n ia  
w R a b c e  p i e r w s z e g o  z r z e s z e n ia  n a r c ia r s k ie g o .  D o ś ć  
d ł u g o ,  b o  d o  r o k u  1931 b u d z i ł a  s ię  R a b k a  ze  s n u  do  
p i e r w s z y c h  k r o k ó w  na r c ia r sk ic h  —  k i e d y  in n e  m i e j ­
s c o w o ś c i  k a r p a c k i e  mi a ł y  j u ż  za s o b ą  na r c ia r sk ie  t r a ­
d yc je .  —  W  z i m o w y m  życ iu  n a s z e g o  Z d ro j u  rok  1931 
s p o w o d o w a ł  o d r a z u  p r z e ł o m .  Nic  więc  d z i w n e g o ,  źe 
p o w o ł a n i e  d o  życ ia  p ie r w s z e j  p la c ó w k i  n a r c ia r sk ie j  
w y w o ł a ł o  ż y w y  o d d ź w i ę k  i e n t u z j a z m  w ś r ó d  n a s z y c h  
n a r c ia r zy  i s y m p a t y k ó w  b i a ł e g o  sp o r tu .  —  Dzię k i  
Sekcj i  N a r c i a r s k ie j ,  Z d ró j  n a s z  s t a n ą ł  g o d n i e  i d u m ­
n ie  o b o k  i n n y c h  z i m o w i s k  i s t a ł  s ię  p o p u l a r n y m .

Ż y w o  n a m  s to i  w p a m ię c i ,  p i e r w s z y  na  w y s o ­
k im  p o z i o m i e  i u r o z m a i c o n y  t y d z i e ń  i m p r e z  n a r c ia r ­
sk ic h  w R a b ce  w r. 1932.  P a m i ę t a m y  u r o c z y s t e  o t w a r ­
c ie  sk o c z n i  n a r c ia r sk ie j  na  G r z e b i e n i u .  —  P r z e ż y w a ł  
w t e d y  n a s z  Zd ró j  p ie r w s z e  d r e s z c z e  na rc i a r s k ie .

A p ó ź n i e j  s k o r o  ty l k o  ś n i e g  w y bi e l i ł  n a s z e  g ó r y  
i t r a s y  s z e d ł  dale j  w y ś c i g  p r ac y  n a r c i a r s k ie j ,  c i ężkie j  
w y t r w a ł e j  z r o k u  na  r o k  p r z y s p a r z a j ą c y  R a b c e  c o ­
raz  w i ę k s z e g o  s p l e n d o r u  n a r c i a r s k i e g o .  O d p i ę c i u  lat ,  
r o k  r o c z n ie  b u d z i  s ię  n a s z  Z d r ó j  p o  s e n n y c h  j e s i e ­
n ia c h  i wre  ż y c ie m  z i m o w y m .  P rz ez  t e  p ięć  l a t  ilUż

p r z e w i n ę ł o  s ię  z a w o d n i k ó w  na t r a s a ch  Z d r o j u ,  i leż 
p r z e p i ę k n y c h  i m p r e z  w y p e ł n i ł o  n a s z e  m ie s i ą c e  z i m o w e .

Biegi ,  z j a z d y ,  r a i d y ,  p o c i ą g i  p o p u l a r n e ,  n i e z a p o ­
m n i a n e  „S k im k i "  k u m o t e r k i ,  sko k i  i ty le ,  t y le  r ado śc i  
na rc ia r sk i ch  da ła  n a m  S ekc ja  N ar c i a r sk a  O g n i s k a  Zw.  
P o d h a l a n .  P o z n a l i  R a b k ę  n ie m a l  w s z y s c y  w y b i tn i  
z a w o d n i c y  P o l s k i ,  z a p o z n a l i  s ię  z n i ą  z a w o d n i c y  z a ­
g r an ic zn i ,  a na r c ia r ze  i G o śc i e  p o z n a l i  jej r ó ż n o r a k i e  
m o ż l i w o śc i  narc ia r sk ie .

D z i ś  g d y  z o d l e g ł o ś c i  p i ę c io lec ia  p a t r z y m y  na 
p ł o d n ą  p rac ę  Sekcj i  N ar c i a r sk ie j  d o c e n i a m y  d o b r z e  
jej wys i łk i ,  z m ie r z a ją c e  d o  p o d n i e s i e n i a  u r o k u  z i ­
m o w e g o  n a s z e g o  Z dr o ju .  S t w i e r d z a m y ,  że  r o z b u d z i w ­
sz y  R a b k ę  ze sn u  n a r c i a r s k i e g o  i da ją c  p i e r w s z y  b o ­
d z i ec  d o  r o z b u d o w y  s e z o n u  z i m o w e g o  s t w o r z y ła  już  
z Ra b k i  p i e r w s z o r z ę d n y  o ś r o d e k  n a rc ia r sk i  i zwróc i ł a  
na r c ia r sk ie  o c z y  Po l sk i  n a  n a s z  Z dró j ,  p o d n o s z ą c  g o  
r ó w n i e ż  p r z e z  to  i g o s p o d a r c z o .

Z racj i  w ię c  p ięc io lec ia  i s t n i e n i a  Sekcj i  N a r c i a r ­
sk ie j  Z w i ą z k u  P o d h a l a n  za d o t y c h c z a s o w e  c i ężk ie  
wys i łk i ,  p r z e s y ł a m y  jej w y r a z y  p o w a ż a n i a  i ż y c z y m y  
da l s ze j  p i ę kn e j  p r ac y  n a d  k r z e w i e n i e m  k r ó l e w s k i e g o ,  
b i a ł e g o  sp o r tu .  A Jej  d z i e l n y m  p r a c o w n i k o m ,  i n ic j a ­
t o r o m  i Z a r z ą d o w i  n a r c ia r sk ie  : „ C z e ś ć  ś n i e ż n e j  p r ac y" !  1

Redakcja.

Zwiedzajcie Muzeum Regionalne im. Wł. Orkana.
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„To się zdarza".
Kochana Redakcjo !

N a  te re n ie  R a b k i  m i e s z k a m  s t o s u n k o w o  k r ó t ­
ko ,  j e d n a k o w o ż  w t y m  c z a s ie  z d o ł a ł a m  do ść  
d o k ł a d n i e  p o z n a ć  m i e j s c o w o ś ć  z jej  za le t a m i  
i w a d a m i .  Z d a j ę  s o b i e  s p r a w ę  że ty lk o  o z a l e ­
t ach  m ó w i ć  to  z n a c z y  n i k o m u  się n ie  na ra z ić ,  
g o r ze j  j e d n a k  z w a d a m i .  N a  s a m ą  w i a d o m o ś ć ,  
iż w R a b c e  u k a z a ł  s ię  p i e r w s z y  n u m e r  c z a s o ­
p i s m a  „ W i a d o m o ś c i  R a b c z a ń s k i c h "  u c i e s z y ł a m  
się ,  p o n i e w a ż  u z n a ł a m  to  za z a p o w i e d ź ,  że z w a ­
d a m i  n a s z e g o  p i ę k n e g o  z d r o ju  b ę d z i e  m o ż n a  
na  ł a m a c h  p i s m a  s w o b o d n i e  się ro zp r aw ić .  Lecz 
s p o t k a ł  m ię  z a w ó d .

P i e r w s z y  i d r u g i  e g z e m p l a r z  p r z y n i ó s ł  r acze j  
c o ś  w p r o s t  p r z e c i w n e g o ,  c z a s o p i s m o  p o d k r e ś l i ł o  
ty l ko  d o b r e  s t r o n y  z r i ro jowdska ,  o m ó w i ł o  za le ty  
a p o m i n ę ł o  w a d y  i w s z y s t k i e  n i e d o m a g a n i a .  —  
M o ż e  to  b y ło  c e lo w e  —  n ie  w ie m  i n ie  chcę  
s ię n a d  tern z a s t a n a w i a ć ,  a l e  p o s t a n o w i ł a m  
w n a s t ę p n y m  n u m e r z e  zw ró c i ć  u w a g ę  m i e j s c o ­
w e g o  s p o ł e c z e ń s t w a  na  p e w n e  w a d y  i z a n i e d ­
b a n i a ,  a w ś r ó d  nich  w s z c z e g ó l n o ś c i  n a  k lęskę  
k o m u n i k a c y j n ą  —  i d r o g o w ą  w Ra bce .

Nie  p r z e s a d z i ł a m  jeśl i  u ż y ł a m  s ło w a  k lę sk a  ; 
bo  j eś l i  c z ło w ie k  m u s i  p r z e c h o d z i ć  z d u ż ą  u m i e ­
j ę t n o ś c i ą  s t a w i a n i a  k r o k ó w  i p a n i k ą  p o  z l od zo -  
n y c h  z w y b o j a m i  c h o d n i k a c h  o d  t y g o d n i  n ie  
p i a s k o w a n y c h ,  g d y  w z i m ie  p o d c z a s  o d w i l ż y

Prof. Tadeusz Prus - Wiśniowski.

Piękno okolic Rabki.
S k o m ie l n a  Biała,  w ie ś  p o ło ż o n a  na p ó łn o c  od  

Rabki ,  (1 .600  m ie sz k a ń có w )  na w y s o k o ś c i  5 30  — 600  
m. n. p. m.,  od zn acz a  s ę  p ięk nym  p o ło że n ie m .  Widoki  
wspa ni a łe ,  na łańcuch górsk i  Tatr, Wielki  Luboń (1025)  
i Babią  Górę (1725)  z m a s y w e m  Pol i cy .  W o k o ł o  roz-  
c iągają  s ię  d u ż e  k o m p le k s y  lasów,  co w związku  z p o ­
ł o ż e n i e m  na w y n i o s ło ś c i  s twarza d o s k o n a łe  warunki  
zdrowotne ,  przyc zym  ze z jawisk  a tmos fer ycz nyc h  u w y ­
datnić n a le ży  c z y s t o ś ć  powietrza i prawie  zupe łny  
brak m gły .

Z u wa g i  na te walory  i b l i sk ość  Rabki,  (5 km 
o d  środka wsi . )  S k o m ie l n a  Biała j es t  chętn ie  o d w i e ­
dzana  przez  l e tn ików,  oraz w y c i e c z k o w i c z ó w  z Rabki.  
G o s p o d a r c z o  i re g jo na lm e  związ ana  z Rabką,  bez  
której rozwój  wsi  by łby  utrudniony,  ( choć adminis tra­
cyjn ie  na leży  już do  pow.  m y ś le n ic k ie g o )  l e ż y  przy  
{Jtodze p ań st w o w e j  W ars zaw a —  Morskie  Ok o .  Drog a  
ta jest  ob ecn ie  w  pr ze bu d ow ie ,  jako od c in ek  wielkiej

a na  w i o s n ę  i j e s i en i  w o k r e s a c h  d e s z c z ó w  je s t  z m u ­
s z o n y  u c i e k a ć  z c h o d n i k a  i k ry ć  s ię  g d z i e k o l w i e k  
p r z e d  n a d j e ż d ż a j ą c y m  a u t e m  g ł ó w n ą  u l i c ą , O r k a n a  
czy  P o n i a t o w s k i e g o ,  w  o b a w i e  p r z e d  o b r y z g a ­
n ie m  b ł o t e m ,  to n ie  w i e m  ja k  n a z w a ć  n a p r a w ­
dę  to  z j a w i s k o  c o d z i e n n e  w Ra bce .

Nie  w ie m  też,  czy  na  to  p ł a c i m y  św i a d c z e n i a  
na  ce le  k u r a c y j n e  i d r o g o w e  a b y ś m y  m u s i e l i  
s ię  w n a s t ę p s t w i e  t e g o  u b e z p i e c z a ć  o d  o d p o ­
w i e d z i a l n o ś c i  o d  w y p a d k ó w  ?

Z d a j ę  s o b i e  s p r a w ę  z t r u d n o ś c i  j a k ie  n a s t r ę ­
cza s p r a w a  d r o g o w a  w z d r o j o w i s k u ,  w k tó r y m  
g ł ó w n e  u l i ce b i e g n ą  w z d ł u ż  i b a r d z o  b l i s k o  
c h o d n i k ó w ,  a l e  p r z e z  z g a r n y w a n i e  cz ęs te  b ło ta  
i u s u w a n i e  r o z t o p ó w  ś n i e ż n y c h ,  p i a s k o w a n i e  
c h o d n i k ó w ,  m o ż n a  u n i k n ą ć  p r z y j e m n o ś c i  k ą p a n i a  
się w b łoc ie  z n a t r y s k a m i  kół  a u t o m o b i l ó w  i ł a ­
m a n i a  n ó g .  U w a ż a m ,  że b ę d ę  w y ra z i c i e lk ą  o p i n i i  
o g ó ł u ,  g d y  z a a p e l u j ę  d o  w ła ś c iw y c h  c z y n n i k ó w  
m i e j s c o w y c h  o o d p o w i e d n i e  u s t o s u n k o w a n i e  s ię  
d o  tej n as ze j  bo lą czk i .

Irena X .
Od Redakcji:

L is t  p.  I r eny X, u m i e s z c z a m y  w d o s ł o w n y m  b r z m i e ­
n iu ,  p r zy  c z y m  z a z n a c z a m y ,  że o b a w y  A uto rk i  co d c  
b e z k r y t y c z n o ś c i  n a s z e g o  o r g a n u ,  n ie  są  u z a s a d n i o n e .  
W  z a ło ż e n iu  b o w i e m  p i s m a ,  j e s t  w łaśn ie ,  z w r ac an ie  
u w a g i  s z e r s z e m u  o g ó ł o w i  na  n i e d o m a g a n i a  U z d r o ­
wiska ,  n ie  w ce lu  s a m e j ,  z łoś l iw e j  k rytyk i ,  lecz t a k ż e  
dla  u s u w a n i a  n i e d o r n a g a ń  w Ra bce .

przyszłej  magistral i  Ż u łó w  —  Morskie  Oko.  Przez Sko-  
mie lną  Białą p rzechod z i  t eż droga z Białej i Ży w ca  
do  N. Sącza.

Przy p ob y c ie  w S ko m ie l ne j ,  warto zw ie dz ić  s t a ­
ry ko śc ió łek  podh alań sk i  św .  Sebast iana  z XVI w. ,  
j e d n a k o w o ż  prawie ca łkowic ie  p r ze bu d ow an y  w r. 1776.

P e w n e  świat ło  na historię Kośc iółka,  rzuca d o ­
kument ,  p rz e ch o w y w a n y  u tut. ks.  p rob oszcza .

Charakterystyczne  są  w Sk om ie lnej  zab udo wa ni a  
go sp o da r sk ie .  D o m  m ie sz ka l ny ,  oraz s todo ła  i stajnia,  
są  p o łą czo ne  w y s o k i m i  bramami  i za m k ni ęc ia mi  w j e d -  
ną ca łość ,  w kształci e cz w o ro b o ku ,  k tórego środek  za j ­
muje po dwó rzec ,  przew ażnie  brukowany.

L u dn ość  porzuci ła już n ies te ty ,  sw oj e  p ięk ne  
stroje góral skie .  Warto zw ie d z ić  warsz taty tkackie  
i garncarskie,  które j e sz cz e  w małej  i lości  s ię  z a c h o ­
wały.

Z Rabki m o żn a  dos ta ć  s ię  do  S ko m ie l ne j  p i e s z o ,  
lub dorożk ą  drogą  krakowską,  zaś  wrócić przez Z b ó ­
jecką i Zabornię.  (Razem 12 km drogi) .



4 „ W I A D O M O Ś C I  R A B C Z A Ń S K I E ” N r  3

Jeszcze dwa miesiące ciężkie.
G m .  Kom.  F un du sz u  Pracy w c iągu  m ies ięcy  

z i m o w y c h  starał s i ę  z u zy sk a ny c h  w p ł y w ó w  przyjść  
z p o m o c ą  b ie d n y m ,  b ezr ob ot n ym  i ich dz ie c io m.

Akcją tą objął  osta tn io  72 b ez ro bot ny ch ,  20  r o ­
dz in  z dz iećmi ,  za m ie sz k a ły c h  w Rabce.  P o m o c y  
udz ie l a ł  Komite t  prz ew ażn ie  w naturze dostarczając  
b ez r o b o t n y m  b ezp ośr ed ni o  przed Św ię ta mi  B o ż e g o  
Narodze nia  i N o w e g o  Roku -—- w ęg la  o p a ł o w e g o ,  
mąki ,  m ięs a ,  cukru i innych  ar tykułów pierwszej  p o ­
trzeby.

W s z y s c y  zaopatrzeni  w ten s p o s ó b  bezrobotni  
p odp isa l i  deklarację,  zo b o w ią zu j ą c  s ię  w niej do o d ­
pracowania  wartości  o t rz ym an ych  to wa ró w  podc zas  
p row adz eni a  prac in w es t ycy jny ch  przez Zarząd G m in y  
w  Rabce.

J e s z c z e  dwa  m ie s i ąc e  św ia d cz eń  na p o m o c  z i ­
m o w ą  tj. luty i marzec ,  a n a le ż y  s i ę  s p o d z ie w a ć ,  że  
nie b ę d z i e m y  w Rabce miel i  już w  kwietniu b e z r o ­
botn ych  a to z uwag i  na m o ż n o ś ć  zatrudnienia ich przy  
mając ych  s ię  ro zp oc ząć  w tym  cza s ie  robotach b u ­
d o w l a n y c h  k i lkudz ies i ęc iu  will  i b u d y n k ó w  p r z e m y ­
s ł o w y c h .  P ew n a  i lość  ich znajdz ie  równ ież  zajęcie  
o k o ło  b u d o w y  n ow e j  publ icznej  7 kla sow ej  S zk o ł y  
i rzeźni  g m in n ej  w  Rabce.

Z kroniki gminnej.
W dniu  29/XlI  1936 o d b y ło  s ię  p o s ie d z e n i e  b u ­

d ż e t o w e  Ra dy  Gm in ne j  w Rabce.

P r z ed m i o te m  obrad b y ł  budżet  a d m i n i s t r a c y j n y  
i b ud że ty  przeds ięb iors tw ko m u na ln yc h  or az  u c h w a ł y  
f in a n s o w e  na rok pr zysz ły .

Bu dż et  na rok 19 37 /38  d ozn a ł  zw ię k s ze n ia  z p o ­
w o d u  prze znaczen ia  kred ytó w na ce le  in w es t ycy jn e  
w postaci  b u d o w y ,  s z k o ł y  i rzeźni ,  g ru n to w ­
nej  renowacji  kilku dró g  i napr awy  m o s tó w .  O g ó łe m  
b ud że t  ad m.  zw y c z a j n y  z b udż eta m i  przeds ięb iors tw  
i d r o g o w y m  w y n o s i  na rok 19 37 /38  8 5 . 3 00  zł  budżet  
n a d z w y c z a j n y  3 7 . 182  razem 122.482  zł.

W  związku  z w y m o g a m i  realności  budżetu  oraz  
k o n ie c z n o ś c ią  zró w no w aż e ni a  j e g o ,  Rada Gm in na  na 
w n i o s e k  Zarządu G m in y ,  wpr owadz i ła

Komunalny podatek od zajmowanych lokali 
ich części w hotelach, pensjonatach pokojach 
umeblowanych i tp.“

W y m ia r  i pobó r  tego  podatku  b ęd z ie  s ię  o d b y ­
wał  z g o d n i e  z p o s ta n o w ie n ia m i  us taw y „o t y m c z a ­
s o w y m  uregulowaniu  f in an só w  komuna lny ch " .  D.  Ust  
6 2  p. 544  ex 1936.

Zima w pełni.
Ś wiat  pokry ł  b iały puch śn ie ż ny .  Zaroi ło  s ię  

w rabczańskim zdroju od  se tek  narciarzy —  ty s i ęc y  
sa neczkujących  dzieci . . .  W s z y s t k o  c i e szy  s i ę  życ iem  
i zdrow iem.  Sport  b o w i e m  daje s i ły s a m o po c zu c i a  
i l e psz ą  wiarę w jutro.. .  nic w ię c  d z iw n e g o ,  iż w s z y s c y  
mu się  oddają  z za pa łe m  i radością.  S ło ń c e  i mróz  
opala blade i an em ic z ne  twarze przybyłych  z miast  
p o l e p s z y ć  stan s w e g o  zdrowia i nabrać s i ł  do  pracy.  
Klimat  Rabki robi sw oj e ,  kilka dni za l edw ie  pobytu. . .  
a już  s ię  widz i  zm ian ę  na korzyść. . .  O ś n i e ż o n e  świerki  
i jodły ,  d u m n e  ze  swej  nowe j  szaty,  uśmiechają  się  
serdeczn ie  w s ł o n e c z n y c h  blaskach  do  roześmianych,  
twarzyczek  dzieci ,  zg inając s w e  kiście pod  p o d m u ­
ch e m  wiatru i ciężarnej swej  białej szaty.  W z imie  
b o w i e m  —  w s z y s t k o  s ię  brata.. .  Śc i ś l e j s zy  zw iąz ek  
wytwarza  s ię  m ię d z y  naturą a cz ło w ie k ie m ,  który p o ­
trafi jej od d a ć  n a le ż ny  p od z iw  es te ty  i w której to  
widz i  źródło swej  energi i  i sił.

D o  u i szczenia  t eg o  podatku  o b o w i ąz a n i  są t y l ­
ko c z a s o w o  przebywający w Rabce m ie sz k a ń c y ,  k t ó ­
rych p ob yt  nie przekracza j e d n e g o  roku. Po  roku 
zami es zka ni a  są  woln i  od  n iego .  P od s ta w ą  do  o b l i c z e ­
nia t e g o  podatku  jest  kwota cz yns zu  p ła c o n e g o  
w okresach u m o w n y c h  (dz ien nyc h  t y g o d n i o w y c h  kwar­
talnych i tp.) S topa  podatku  w y no s i  2 %  kwoty  p ł a c o ­
n e g o  c z y n s z u  za najem s a m e g o  mieszkania  w p e n ­
sjonatach zaś  ’/2 0/,° kw o ty  u i s zc zo n e  tytułem c a ł k o w i ­
tego  utrzymania z mies zk an ie m  i o b s ł u g ą .  Podatek  
inkasuje właśc ic i e l  w zg lę d n ie  dzierżawca  d o m u  i o d ­
prowadzą  g o  w termin ie  do  15 k a ż d e g o  n a s tę p n e g o  
m ies ią ca  do  Kasy  Zarządu G m i n y  w Rabce.

Za o b o w i ą z e k  za inka sow ania  i od pr ow ad ze ni a  
j e s t  o d p o w ie d z ia ln y  o so b i ś c ie  właścici el  wzg l .  dz ier ­
żawc a  n ie ruc hom ośc i  bud ynk owe j .

C e l e m  usprawnien ia  poboru podatku  zarząd  
g m i n y  z g o d n ie  ze  s tatutem m o ż e  zawierać in d y w id u a l ­
ne  u m o w y  z właśc ic i e lami  n ie ru ch om ośc i  o d n o ś n i e  
do  zrycza łtowania podatku .  Przy zryczał towaniu  p o ­
datek w w y s o k o ś c i  u m o w n e j  płaci  właścici e l  n i eru­
c h o m o śc i  a wzrot  j e g o  u zys kuj e  od  zajmujących l o ­
kale,  ob o w i ą z a n y c h  do płacenia podatku  w g  s topy ,  
na wstę p ie  podanej .

Na  ty m  s a m y m  pos i edz en i u  Rada G m in n a ,  
uchwal i ła  n o w y  Statut dla dorożkarzy  wraz ze s z c z e ­
g ó ł o w ą  taryfą.



N r  3 W I A D O M O Ś C I  R A B C Z A Ń S K I E " 5

Z kroniki Rabki.
N O W A  P L A C Ó W K A  w RABCE.

P o w sz .  Zakład U be zp .  W z a j e m n y c h  (P. Z. U. W.)  
dla w y g o d y  tut. m ie s z k a ń c ó w  uruchomi ł  z s iedz ibą  
w  Rabce-Zdroju A g en cj ę  dla u be zp ie c ze ń  u m o w n y c h  
przy ul.  Garncarskiej  Nr.  55  tel. 327  pod  k ierownic t ­
w e m  b. o k r ę g o w e g o  inspektora p. Brożka J. Agencja  
P. Z. U.  W. przyjmuje  i sp o rz ąd za  w ni osk i  na u b e z ­
p iec ze n i e  u m o w n e :  b ud o wl i ,  ru ch o m oś c i  i towarów  
od og ni a ,  kradzieży  z w ła m a n ie m  i rabunku,  o d p o ­
wiedz ia lno śc i  cywi lne j  na s tę ps t wa  n ie sz cz ęś l iw y ch  w y ­
p ad k ów  u sz k o d z eń  p oj az d ów  m e c h a n ic z n y c h  (auto —  
casco) ,  ruch om ośc i  rolnych od  ogn ia  i gradobicia  
pl onó w .

Zakres działania pod  w z g l ę d e m  terytor ialnym  
ob ejm u je  powi aty  : nowot ars k i  l im a n o ws ki  i n o w o ­
sądecki .

„ N O W O Ś Ć  W RABCE".

Znany na tut. terenie ob y w a te l  p. C. w y c h o d z ą c  ze  
s w e g o  d o m u  zabiera ze  sob ą  „zmiotkę",  a chcąc o d p o ­
czą ć  po drodze ,  zmiata śn ie g  z ławki  na której ma  
zamiar usiąść.  Zwraca s ię  uw agę ,  źe  zmiotk i  takie  
m o ż n a  kupić  w sk lepach  k o l on i a ln yc h  nawe t  w Rabce.  
P o d o b n o  kuracjusze chcą urządzić  bal na cel zakupna  
z m iot ek  „en gros",  które Komis ja  Zdrojowa k ażd em u  
kuracjuszowi przy w je źd z i e  do Rabki za zwrotem  
w y p o ż y c z y .

S m u tn e ,  ale prawdziwe .

„ŚWIETLANA KALKULACJA ELEKTROWNI".

K u pi ec  tutej szy  zakłada świe t lną  reklamę,  zwra­
ca s ię  do Zarządu Elektrowni ,  prosząc  o zn iżkę  prądu 
i dos taje h u m o r y s t y c z n ą  o d p o w i e d ź :  „O ile w  porze  
wieczornej  (tj. od 16 do  19) nie będz ie  św ie c i ł  owej  
reklamy,  p o l i czy  mu Zarząd Elektrowni  łaskawie  za 
w y św ie c e n ie  ponad  6 0  k i lo w ató w  mies ię cz n i e  cenę  
zn iż k o w ą (p r ze m y s ł o w ą ) ,  która to cena dopiero  z k o ń ­
cem roku zos tan ie  mu zb on i f i kow ana .  Jest  to h u m o ­
reska,  g d y ż  reklamy w dz ień św ie c ić  nie b ęd z i e  —  
to nawe t  d z ie cko  zrozu mie ,  ale  Zarząd Elektrowni  
z r oz u m ie ć  n ie  m oż e ,  —  Pros imy  przyjąć do  w i a d o ­
m ośc i ,  że  p iękna  reklama upiększa  n ietylko  o d n o ś n e  
p rze ds ięb iors two ,  ale  i na szą  Rabkę.

„EGIPSKIE CIEMNOŚCI".

Ulica Zakopiańska przez którą g o ś c i e  zagranicz ­
ni nawe t  do  Rabki przyjeżdżają ,  j es t  wpros t  s k a n d a ­
l icznie  oświe t lo ną .  Ciek aw ie  to wy g lą d a ,  a zwłaszc za  
o d  strony C hab ów ki ,  g d z i e  kilka la m p e k  elektrycznych  
oś w ie c a  s ł up y ,  a im bliżej  Rabki,  tym ciemniej ,  a na­
w e t  ca łkiem c i e m n o ,  g d y ż  aż do  wiaduktu ani jednej

lampki  nie ma —  ot,  tak to wy gl ąd a ,  jakob y  nasza  
e lektrownia przenios ła  s ię  do  Chabówki  (na noc),  kto  
wie,  cz y  nie lepiej  by  tak było,

KILKA S Ł Ó W  O N O W E J  UCZELNI  
TE LE TECHNICZNEJ w WARSZAWIE.

P a ńs tw o w a  Szko ła  Te le techniczna ,  mieszcz ąca  
się przy ul.  N o w o g r o d z k ie j  45  w Warszawie ,  przyj^ 
muje k an d yd a tó w  na dwuletni  bezp ła tny  kurs,  k tóre ­
g o  otwarcie nastąpi  w lu tym br. O warunkach przyj ę ­
cia,  jakot eż  korzyśc iach  p o w y ż s z e g o  kursu,  m o ż n a
zas ię g n ąć  informacyj  w  Urzędz ie  P o c z t o w y m  w Rabce.

* *
*

Poda je  s ię  d o  publ icznej  w ia d o m o śc i  że  Urząd  
P o cz to w y Rabka 1. przyjmuje p o le c o n e  przesyłki  li - 
s t ow e  i przekazy telegraf  cz ne  o każdej  porze dnia  
i no cy ,  również  w n iedz ie le  i święta.

Kronika Zdroju.
G oś c i e  przybywający do Rabki uskarżają s ię  na 

brak poh.czeń  ko le j o w y ch  ze Zdroju do  Wars zaw y,  
Łodzi  itd. Warto,  by o d p o w i e d n i e  i miarodajne  c z y n ­
niki w g lą d n ę ły  w tę sprawę,  aby  w okres ie w z m o ż o ­
n e g o  ruchu k o le j o w e g o  w s e zo n ac h ,  w y p u s z c z a ł y  d o ­
s t a teczną  i lość p oc ią gó w ,  zwracając również  u w a g ę  na 
w y g o d n i e j s z e  i w miarę m o ż l iw oś c i  b e zp o śr ed n ie  
połączenia .

** *
W bi eżą cym  s e z o n i e  z i m o w y m  o s ią g n ą ł  Zdrój 

Rabczański  n ie n ot ow an ą  d o ty c h c z a s  f rekwencję goś c i ,  
co na leży  przypisać tak l i czn ym  im pr ez om  s p or t o w y m ,
jak i b og a te m u  repertuarowi atrakcyj karnawałowych .

* **
W  dniu 5 brn. o d b y ł  s ię  w sa lach restauracji  

Zdrojowej  pod „Gwiazdą" reprezentacyjny bal W o j ­
s k o w e g o  P rz y sp o s o b ie n i a  P o c z t o w e g o .  Bal  ten z e  
w z g l ę d u  na d ob o r ow ą p ub l ic zn oś ć  oraz s z er eg  n ie ­
s p o d z ia n e k  jakie Komite t  z ab aw y pr zyg ot ow ał  —  stał  
s i ę  na jwiększą  atrakcją w  b ież .  karnawale.  Ca ł ­
kowi ty d oc h ód  z balu p rz e zn a cz o n o  na urządzenie  
no wej  świe t l i cy ,  tak dla p o c z t y  —  jak i szerszej  
publ icznośc i .

* **
W dniu 9 bm.  w sali  p od  „Gwiazdą" odbyła  s ię  

zabawa R od z in y  Pol icyjnej ,  kiórej  d o ch ó d  przezn a­
c z o n o  w p o ło w ie  na p o m o c  z i m o w ą  dla bezrobotnych*  
w p o ł o w i e  zaś  na ce le  R od z in y  Pol icyjnej .  Zabaw® 
udała s ię  w zu pe łnośc i ,  dzięki  umie ję tnej  organizacji'  
tut. kome nda nta  posterunku p. Ostro ws ki eg o .

Czy dałeś na zimową pomoc dla bezrobotnych?
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Na kł a de m  miasta Bie l ska  w y s z e d ł  cenn y  P rze ­
w o dn ik  po Be sk idz ie  Ś ląskim i M ał ym  prof. Z. Lu- 
bertowicza.  P rze w od ni k  ten op i suje  s z c z e g ó ł o w o  d ro ­
g i  w  Be sk id z ie  Ś ląskim i M a ł y m ,  oraz g ł ó w n y  szlak  
b esk idzk i  im. Marszałka  P i ł s u d s k ie g o  od  Po lan y  pod  
Czantor ią do Trzech Koron  w' P ieninach,  a prócz te ­
g o  grupę  W. Raczy ,  M.  Tatry,  Babiej  Góry i Turb a­
cza.  P rz ewo dn ik  obejmuje  160 dróg  turystycznych ,  
2 5 0  stron druku i przesz ło  100 ilustracyj.

P rze wo dni k  w ca łym szeregu  p i sm pol skich i n ie ­
mi eck ic h ,  jak „Polska Zachodnia* Katowice ,  „Echo  
Be skidz kie" ,  „S ch les i s ch e  Ze i tung*,  „Ost sch le s i sche  
P o s t * ,  „Mor genze i tun g* ,  oraz w P o l s ce  i poza  P o l s k ą  
u zy sk a ł  zn ak om it e  recenzje  p ierwszor zęd ny ch  turystów.

N ie i ncy  twierdzą,  że  jest  to bardzo su m ie n na  i bardzo  
cenna  praca wzbog aca jąca  po l ską  literaturę turys tyczną.

Przewodnik  ten kosztuje  w księgarniach 1 z ł 5 0 g r .  
G ł ó w n y  s k ł a d : Po l sk a  Zachodnia ,  Reprezentacja  
w Biel sku,  Ś ląsk  Nad  Niprem 2, t ele fon 36.57.

P r o g r a m  k i n a .
Dnia  23,  24 i 25 s tyczn ia  br. : F i lm p la s tyczny  

i wielki  w y s t a w o w y  p t . : „Krwawe perły".
Dnia 1 i 2 lu tego  b r . : „D z i e w c z ę  z ob łok ów ".
Dnia 6, 7 i 8 lu tego  b r . : „Babaona" wielki  film 

d ż u n g l o w y  i „Bez nazwiska".
Dnia 13, 14 i 15 lu tego  br,: Burza nad Andami .

Z życia szkolnego.
W paźdz ierniku  1935 r. po ws ta ło  przy sz k o le  

po w sz e c h n e j  w Skom ie l nej  Białej ,  Kó łk o  S zk o ln e  Ligi  
Morskiej  i Kolon ialnej  im.  Eug.  K w ia t ko w sk ie go .  Kół-  
fro o d b y w a  co 2 t y g o d n ie  zebrania z referatami o sp ra ­
w a ch  morskich,  f locie,  koloniach .  C z ło n k o w i e  Kółka  
w y ko n uj ą  l iczne m o d e le  s ta tków,  kajaków,  łodzi  i w y ­
kresy graf iczne,  pr zy go to w uj ą c  materiał  na mającą  
s i ę  o d b y ć  w y st a w ę  morsk ą  w lu tym 1937 r. Zaintere­
s o w a n i e  sprawami  morsk imi  duże i na wszys tk ich  z e ­
braniach frekwencja l iczna.

M ł o d z ie ż  szko lna  w S ko m ie l ne j  Białej ma od  
roku p iękną  b ib l io tekę  szko lną .  Bibl ioteka ta powstała  
dzięki  of iarności  szkó ł ,  ks ięgarń i o s ó b  prywatnych  
w Polsce .  Kierownic two  s z ko ły  w ys ł a ło  ulotki z pro­
śbą  o o f iarowanie  ks iążek.  Jako p ierwszy o f iarodawca  
któremu bibl ioteka sz ko lna  za w d zię cz a  bardzo dużo,  
bo  5 0 %  książek,  katalog i  1 kartotekę,  p o śp ie sz y ł a  
m ło d z ie ż  g im n a z ju m  sanator yjne go  dra W i e c z o r k o w ­
s k ie g o  w Rabce oraz profesor te g o ż  g im na z ju m  p. 
Schwartz .  R ów ni e ż  of iarowała książki  m ło d z ie ż  g imn.  
S. S. Nazaretanek,  oraz g im n.  sanat.  .św. Tereski .  B i ­
b l io teka s z k o ł y  l iczy o k o ło  3 40  ks iążek,  które są  
w o b ie g u  m ięd zy  dzia twą  sz ko ln ą  i c i e sz ą  się du żą  
po czytno śc ią .

Zdzisław Olszewski,

C I R K A Ł A .
(D okończenie) ,

—  Oj,  źle. . .
— 1 robić nie fces ?
Nie.
—  Miarkuj se  t edy,  co ci rzekem.  Jo se tak 

umy ś l uje ,  co b y  sie ch o ć  —  kany  ob wies ić ,  ale mi  
s a m e m u  markotno.  U w a z u j e s  ?

—  Uw azu je .

—  D a w n o k  juz o tym dumoł . . .  Bo ,  coz  jo m o m  
b ie d ny  na tym ś w i e c i e ?  Ani  cha łupy ,  ani  baby,  ani  
dz ie c i sk ów ,  ani z t m ni oc ysk a  p o dł e go . . .  O j c o w ie  p o ­
marli . . .  K ow o l  mi e  po  m o r d z ie  wali  o be le  co. . .  I tak  
juz  w id zę ,  co  tsa ze  s o b o m  sk uńc zy ć . . .  A i ty cóż  
m o s ? . . .  By le  wereda p ysk  na tobie  dre,  kuzde n  śpa-  
suje  z c iebie  ch łop ie. . .  Zryć co  n im o s ,  n o g ę  m o s  ko-

ś lawis tą  i do robotyś  n iezdatny . . .  Głup iś  j est  nado-  
bitek kapkę. . .  —  Obją ł  g o  mocnie j  i mocnie j  p r z y ­
ci snął  do  s iebie .  —■ O b w i e ś  ze s ie  ze m n o m  J en dr uś ...

—  Bojam się.. .  Boj am  sie. . .  Puś ć  mie !
—  Idze g łuptoku .  C e g ó ż  s ie  b o i s ?
—  C e g o s i  s ie  boje Jantoś. . .  Straśnie sie  bojam.. .
—  U s p o k ó j z e  s ie  g łuptoku . . .  P ó d z i e m y  se w kniej  

i sp róg u jem y.  Kieby  cie b o la ło  to cie odetne . . .  Fce s
; gorzołki  ?

Jakże to tnie odet n ie s ,  kiej b ęd z i e s  w is i o ł  1 tył?
—  Głupiś .  D y ć  m y  gó ro le  so m .  Wis  ty o tym ?
—  Wim.
—  A wis  ty,  co gó ro le  najprzeb leg le j sym n a r o ­

dem so m  ?
—  Wim.
—  C e g ó z  sie t edy d z lw u je s ?  Jo cie naprzódzł  

o b w i e s e  i obac e  cy to boli .  Ki eb y  nie bolało ,  to sie  
zaros inek  za t o b o m  o b wi ese .  A k ieb ym  zaś  pomiar-  
kowoł ,  c o  to bol i  i k ieb yś  k rz ic o ł , o de tn e  c i e i  basta, . .  
Fce s  g o r z o ł k i ?

P .  B .  P .  „ O R B I S  * R a b k a  willa „T rzy Róże”
Te. 264. — Wszelkie informacje — bilety — wagony sypialne — rozkłady jazdy. — Tel. 264.
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—  F ce m .

—  P ó jd z i es  ze ranom,  jak ci d o m  gorz o łk i?
—  P ó jd ę .
—  Naśc i ,  pij wartko.

Znaleźl i  sporą  ga łę ż  m o c n ą  sp r ę ż y s t e g o  drzewa,  
któraby nie pękła od  zby tn ie g o  zm o ż e n ia  ci ężarem.  
Z a s zu m ia ło  d z i w n e  ramię drzewias te ,  wyrwało  się
z r ąk  J a n t o s i a ,  ale je  m o c ą  ugiął ,  p ase m  ś c i ą g n ą ł  
i pę t l e  u do łu  s z e r o k ą  sporządz i ł .

—  P ó d z i n o  i ł eb  dej  —  rzekł  do  s k u l o n e g o  
« a z i emi  C i rka ły .

— B o j a m  sie. . .  B o j a m  sle.. .  —  ję cz a ł  t a m te n .

—  C h o d ź z e  g łu p i ,  c h o d ż z e  g ł u p i :  c e g ó z  s le  zaś  
bo i s  ? D y ć  ek cl p e d z io ł ,  co cie m i g i e m  o d e t n e  kiej 
b y ś  krzicoł .

P o d n i ó s ł  g o  z z i e m i  i c h o ć  się op ie ra ł ,  w s a d z i ł  
m u  p rze z  g ł o w ę  na  sz y ję  pęt le .  D o p a s o w a ł .  Zac isną ł .

Z ygm u n t Lubertowicz.

Jak Miś Kudła budował 
sobie gawrę?

( O p o w ieść  ta t rzańska)

Mi ś  K u d ł a  z n i e j e d n e g o  s p r ó c h n i a ł e g o  pn ia  
m r ó w k i  j ad ł ,  w y c ią g a j ą c  je  z m y ś l n i e  z w i n i ę t y m  w t r ą b ­
kę j ę z o r e m ,  z p o d  n i e j e d n e g o  k a m ie n i a  d ż d ż o w ­
n ic e  i r o b ak i  w y b ie r a ł ,  n i e j e d n ą  p a s z k ę  z k o n s e r w  po 
t u r y s t a c h  w T a t ra c h  w yl i z a ł  i n i e j e d n ą  t eż t łu ś c iu t k ą  
i w e ł n i s t ą  o w ie c z k ę  s o b i e  na  sk r z e p ę ,  a l u d z i o m  na 
p s o tę  i f r a s u n e k  z k o s z a r ó w  p o r w a ł  a poża r ł .

O b ż a r t u c h  i m a ś c i b r z u c h  by ł  n ie l a d a ja k i  i z b u ­
d z i w s z y  się n i e ra z  j e s z c z e  w no cy ,  g r u b o  p r z e d  ś w i t e m  
o n ic z y m  i n n y m  n ie  m y ś l a ł ,  j ak t y l k o , b y  n a p c h a ć s w ó j  
b r z u c h  j ak  p l e b a ń s k ą  s t o d o ł ę — i w s z y s t k o  co skłap-  
n ą ł  b y ło  m u  za  ma ło .

G o t ó w  b y ł  s c h r u p a ć  .na r a n o  s a re n k ę ,  p r ze d  
o b i a d e m  p o ż r e ć  k i lka  k ę p  b o r ó w e k  w r az  z l i ś ćmi ,  
p o  p o ł u d n i u  u r a c z y ć  s ię  p r z y g o d n ą  p a d l in ą ,  a o n i e ­
s z p o r a c h ,  w i e c z o r k i e m  m y s z k o w a ć  za s ł o d z i u t k i m ,  
a i e d o j r z a ł y m  o w i e s k i e m .  W  m ię d z y c z a s i e  n ie  p o g a r ­
dzi ł  zaś  z n a l e z i o n y m  po d r o d z e  g r z y b e m ,  czy  k a w a ł ­
k ie m  m y d ł a  z o s t a w i o n e g o  g d z i e  n a d  p o t o k i e m  pr zez  
j u r y s t ę - -  i p r z e s z u k i w a ł  s p r ó c h n i a ł e  p n i e  za m r ó w k a m i .

C a ły  B o ż y  d z i e ń  o i le n ie  d r z e m a ł  lu b  sp a ł ,  coś  
zbie ra ł ,  s z uk a ł ,  r u m o i i ł  z ę b a m i ,  marn ia ł ,  żuł ,  p r zy  
cz y m  n i e j e d n o k r o t n i e  aż  m l a s n ą ł  s o b ie  z u c i e c h y .

N a  u s p r a w i e d l i w i e n i e  j e d n a k  t ak  ś w i e t n e g o  a p e t y t u  
n a s z e g o  o b y w a t e l a  —  m is ia ,  m u s i  s ię  p o d n ie ś ć ,  że  
c z ło w ie k  n i e j e d e n  j e  p r z e z  ca ły  r ok  i n i e ra z  j e sz c ze

1 puśc i ł  ciało,  s z a r p n ą w s z y  je l ekko,  by pas dokład ­
niej przylgną ł .  Clrkała zawisnął  w powietrzu.

J an toś  t y m c z a s e m  siadł  pod  dr ze w em  i patrzył  
na d yn d ają ceg o .  Snać z a d o w o l o n y  by ł  z obserwacj i ,  
bo  mruczał  ku so b ie  :

—  Dobrze  ci?. . .  N o  widz i s  bidoku. . .  w idz is  k u ­
ternogo ,  dyć ek cl mówi ł . . .  N ie  fces  juz n icego. . .  Ą 
nóżki  ci tak fajnie furkajom,  g a ł y  ci wylazły . . .

Charcys  kapke. . .  Krzyc-ze,  do da ł  g ł o śn o ,  k iebyś  
fcioł  juz sleż.  Zarosinek cle zdyjme . . .  Śmie jes  sie. . .  
N o  widzis . . .  widz is . . .

Mó w i ł  j e sz cze  d ług o .  W y w i ó d ł  cały żal z d u sz y  
swej  do  świata,  do ludz i ,  do swojej  n ędz y .  R oztoczy ł  
przed la se m,  przed sp oko jn i e  już k o ły sz ą c ym  się c ia­
łem,  cały swój  ból.  Zwolna za p o m n ia ł  gd z i e  jest,  co 
się  z nim dzieje .  Z ust  d o b y w a ł  s ię  g ło s  coraz c i ch ­
szy  —  coraz s łabszy. . .  aż usnął .

Drukowane w  lu tym  1935 r. Naokoło Świata.

n a j e ś ć  s ię  n ie  m o ż e ,  a n ie d ź w ie d z ie  g o d y  w T a t ra ch  nie 
d ł u g o  t rw a ją .  Z a c z y n a  s ię  ta u c i ec ha  z w y k l e  o d  p o ­
c z ą t ku  l ipca ,  k i e d y  d o p i e r o  w g ó r a c h  z a c z y n a  b y ć  
co jeść,  a t rwa w n a j l e p s z y m  raz ie  d o  k o ń c a  p a ź d z i e r ­
n ika ,  k i e d y  j e s z c z e  j e s t  co jeść.  S o l i d n y  n i e d ź w ie d ź ,  
z a p o b i e g l i w y  n i e d ź w i e d ź  m u s i  s ię  więc  sp ie sz y ć ,  b y  
w t y m  k ró tk im  cz as ie  o d p a ś ć  s ię  za ca łą  z i m ę  w s te cz  
i n a p a ś ć  s ię  n a  ca łą  d r u g ą  z i m ę  n a p r z ó d ,  by  p o t e m  
jak  to  g ó r a l e  p o w i a d a j ą  nie  t r za  b y ło  : w z i m ie  „ ł ap y  
l izać" .  N a  w io s n ę ,  k i e d y  na d o l i n a c h  w zb o ż u  kura 
się  s c h o w a ,  w  n i e d ź w i e d z i m  kra ju  w g ó r a c h  d o p i e r o  
śn ie g i  t o p n i e j ą  i g d z i e n i e g d z i e  j e szc ze  k r o k u s y  k w i tn ą ,  
k i e d y  na d o l i n a c h  ko pk i  ży ta  już  s to ją ,  w gó rac h  d o ­
p ie ro  w io s n a ,  a k ie d y  na d o l i n a c h  o z i m i n y  s i e ją  — 
w g ó r a c h  ju ż  c z ęs to  ś n i e g  p a d a  na n ow o.

G ó r y  j a k  m a w i a j ą  P o d h a l a n i e  to  p o c z ą t e k  w o d y ,  
a k o n ie c  c h l eb a  ! M iś  gó ra l  m u s i  więc  d l a t e g o  j a k  
na j ry c h le j  i j a k  n a j g r u n t o w n i e j  w y k o r z y s t a ć  w s z e lk ą  
s e z o n o w ą  k o n i u n k t u r ę ,  by  w o g ó l e  m ia ł  c z a s  co zjeść,  
d o r w a w s z y  s ię  w ię c  lata j e s t  n i e n a ż a r t y  j ak  s i e d e m  
g r z e c h ó w  g ł ó w n y c h  —  i o p y c h a  s ię  c z y m  m o ż n a  
o d  w c z e s n e g o  r a n a  —  d o  p ó ź n e j  no cy .

H o !  —  h o !  U ż y w a n i a  j e s t  w t e d y  b ez  m i a r y !
Po  po la c h ,  ha l ac h ,  z b o c z a c h  i g r an ia ch  p a c h n ą  

s ł o d k o  i p a s ą  s ię  o w ie c zk i .  D z w o n k i  ich g r a j ą  m i ł o ­
s n ą  p i eś ń  n i e d ź w i e d z i ą ,  a b e c z e n i e  ich j e s t  n a j c u d n i e j ­
sz ą  k a p e l ą  w es e ln ą .

W s z ę d y  zaś  po  l a sach i z a g a j a c h ,  p o  zb o c za ch  
gó rs k i ch  i cz ę s to  g ę s to  w ś r ó d  ł a n ó w  k o s ó w e k  d o j ­
r z e w a ją  o k o p i s t e  g r z ę d y  cz a r n y ch  b o r ó w e k  g d z i e n i e ­
g d z i e  zaś  po  z r ę b ac h  ca łe  ł a n y  s ło d z iu tk i c h  m a l in ,  
a j e sz c ze  h a ń  wyże j  p o d  g r a ń k a m i  d o j d ą  j e s i e n ią

Czy należysz do Ligi Obrony Morskiej i Kolonialnej?
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p r z e s m a c z n e ,  s o c z y s t e  b r u s z n ic e ,  n i e d ź w ie d z i  spe c ja ł  
u l u b i o n y .

Nie  b r a k n i e  t eż w m ł o d y c h  s t n r ecz yc h  p rzy-  
l a s k a c h ,  w n iż s z y c h  d o l i n k a c h  i ca łyc h  wiech  c z e r w o ­
n y c h  j a r z ę b in ,  w y s ta rc z y  ł a p y  p o d n i e ś ć  d o  g ó r y ,  g a ­
ł ą ź  o d ł a m a ć  i m ie ć  ca ły  p y s k  s ł o d k o ś c i  i r adośc i .  
1 g r z y b  t eż  d o ł e m  —  w a l n y  —  jak  k ro wi  „czep iec"  
s i ę  trafi.

N a d u ż y w a n i e  tych  s m a k o ł y k ó w  i r o z k o s z y  n i e ­
j e d n e m u  już  m is io w i  ś m i e r ć  i z a g ł a d ę  p r z y n io s ł o  —  
i nie  ty le  n ie d ź w i e d z i  p a d ł o  p rz y  h o n o r n y c h  s z t u r ­
m a c h  na k o s z a r y  z o w i e c z k a m i  — ile w ła ś n ie  p rz y  
w y p r a w a c h  na  o w ie s e k ,  lub  b r u sz n ic e ,  zw ła sz cza ,  g d y  
j e s i e n i ą  n o w y  ś n i e g  z lekka p o l a n y  i g ó r y  p r z y p r ó ­
szy  i o c z y w iś c ie  ś l a d y  n i e d ź w i e d z i e  s ą  w te d y  w i d o c z ­
n e  j a k  na  ma ś le .

G ó r a l e  z a k o p i a ń s c y  na j w i ęc e j  też j e s i e n ią  s k ó r  
n i e d ź w i e d z i c h  na śc iąga  li i d o  r ó ż n y c h  m u z e ó w ,  g i m ­
n a z j ó w ,  l i ceów d o  w y p y c h a n i a  n a s p r z e d a w a l i  i n a j w i ę ­
cej  m ię sa  n i e d ź w i e d z i e g o  o ty m  czas ie  na z i m ę  d o  
b e c z e k  nasol i i i .

K u d ł a  p r z e c z u w a ł  g a ł g a ń s t w o  lud zk ie ,  bo  sani  
n ie  m ia ł  z b y t  c z y s t e g o  s u m i e n i a ,  a już  n i e ra z  o g n i ­
s te  o s y  i l u d z k ie  p i o r u n y  ko ło  n ie go  l a ta ły,  a j e d n a  
z ós  uża r ł a  g o  n a w e t  w ł a pę .  Ale to nic  —  p r zy sc h ło  
j a k  na  ps ie  i K u d ł a  da l e j  na j a g o d y  c h o d z i ł  i ró żn e  
p s o t y  p ła t a ł .  P r z e z  p e w ie n  czas  b y ł  o s t r o ż n i e j s z y ,  al e 
sz cz ęś c ie  n a p e ł n i a ł o  g o  o tu c h ą ,  czu ł  s ię  p e w n y  s ieb ie  
i m o ż e  n a w e t  wie rzy ł ,  że on j e d e n  w T a t ra c h  b ę d z ie  
—  n i e ś m ie r t e ln y  !

K u dł a  to by w a le c  i ś w i a t o w i e c  nie  lada jaki ,  bo 
cale  T a t ry  w z ł u ż  i w sz e rz  p r z e w ę d r o w a ł  —  i zna ł  
s ię  na sw y ch  o jc zy s t y ch  l a s ac h ,  z r ęb ach  i z b o c z a c h  
g ó r s k ic h  l epie j  od  n i e j e d n e g o  t a t r z a ń s k i e g o  i b e s k i d z ­
k ie g o  p o e t y ,  a n a w e t  lepiej  od  wielu  w s p i n a c z y  na 
p o ł u d n i o w ą  śc ian ę  Z a m a r łe j  Tu rn i ,

W i a d o m o  b o w i e m ,  że  n ie k tó r z y  t a t r za ń s cy  poec i  
aż  z b y t  cz ęs to  o g l ą d a j ą  T a t ry  p rze z  p o m n i e j s z a j ą c e ,  
lu b  p o w i ę k s z a j ą c e  sz k ła  sz y b  re s t a u r ac y j  z a k o p i a ń ­
sk ich i p o t e m  u d a j ą  się im p l a n ta c je  d ę b ó w  w T a t ra ch .

W s p i n a c z  zaś  z Boże j  ł aski ,  u p r a w i a j ą c  sw e  
sz tuk i  p i ę k n e ,  p r z y k ł a d a  z r eg u ły  n o s  na p ł a s k o  do  
sk a ły  —  i o b l i c za ją c  a s t r o n o m i c z n e  cyfry ró żn y c h  
p r o g ó w ,  ż l ebó w,  t r aw e rs ó w ,  s t o p n i ,  c h w y t ó w ,  s t up a -  
jó w ,  a n a w e t  z a k l i n o w a n y c h  k am ie n i ,  t ak j e s t  t y m  
z a c h w y c o n y ,  że p o z a  s w y m  k u n s z t e m  —  św ia ta  B o ­

ż e g o  n ie  w i d z i !
N i e d ź w i e d ź  zaś  chc e  żyć,  s to  w io s e n  gó rs k i ch  

chc e  żyć,  by  więcej  zjeść ,  a w ię c  m u s i  n ie  ty lko  w i ­
dz i eć  i s łys zeć ,  ale n a w e t  czuć,  co się ko ło  n ie g o  

dzie je .

T a k  n i e d ź w i e d ź  pók i  m a  co żreć p r a g n ie  żyć 
wieczn ie ,  a taki  w s p i n a c z  z w y k le  c o d z i e n n i e  d o b r e g o  
P a n a  B o g a  kusi ,  b y  m u  d a ł  p r ę d z e j  p a s z p o r t  na d r u ­
gi  świat . . .

P rz y  tym taki  w s p i n a c z  b ie rz e  ze s o b ą  z a z w y ­
czaj  na  w y p r a w ę  ca ły  w ar sz ta t  ś lu sa r s k i ,  a w ię c  mlo tk i .  
ka r ab in k i ,  p ó ł  p l e c a k a  h a k ó w  i l iny  n ie raz  więcej  niż  
sarn  wa ż y  i d o p i e r o  z t a k im  t o n a ż e m  w i n d u j e  się 
na  s k a l n ą  śc i anę ,  a n ie d ź w ie d ź ,  s o l i d n y  miś  i wca le  
nie  tu ry s ta ,  m us i  w y j ś ć  w s z ę d y  s a m ! „ C e g o  ty m i  
p a z d u r a m i  n ie  u d r a p i e s  —  n ie  b e e s  m io ł  —  ch oc ie s  
ta i n i e d ź w ie d ź  i h y r  o tob ie  idz ie  s e r o k o  p o  ś w i e c i e ' 
—  p o w i a d a  p i e i w s z e  p r z y k a z a n i e  n i e d ź w ie d z ie  i po  
dz i ś  d z i eń  n ikto  l e p s z e g o  nie  w y m y ś la ł ,  t ak b o w ie m  
p o  w sz y s tk ie  c z as y  b y w a ło .

K u d ła  był  j e d n a k  m i m o  sw y ch  wie lk ich  cnó t  
n ie d ź w ie d z ic h  s k r o m n y m  i h o n o r o w y m  z w ie r ze m ,  c a ł ­
k iem co i n n e g o  j ak cz ło wie k ,  a z w ł a s z c z a  j ak  t e r  
j e g o  ś m i e r t e l n y  w r ó g  „b a r an i  W o j te k "  w cy f r o w a n y c h ,  
p or tk a c h ,  co w o w c z y c h  s e r d a k a c h  ł az i .

„N ib y  b a r a n i  p i a s t u n ,  a p r a w d z i w a  „z ł okr ew * 
z fuzji  p i e r o n a m i  s t r zy lo ,  a ze p s a m i  t o w a r z i s t w o  
t rz imie. . .  Psi  k u m o t e r  —  na p sa  u rok  !“

Tu  m iś  p r ó b o w a ł  s o b i e  ze ś w i ę t e g o  o b u r z e n i a  
c y k n ą ć  ś l i n ą  p r zy  z zęb y ,  j a k  j u h a s  p r z y  p a l en iu  fajki ,  
ale m u  się  to nie u d a ł o  1 ty lk o  ś l ina  p e ł n a  żółci  p o ­
ciekła m u  7. py ska .  „ C y f r o w a n y c h  p o r t e k  i b a r a n ic h  
o j c ów "  K u d ła  n ie  lubi ł ,  bo  go  nie  chcieli  d o p u ś c i :  
do  spó łk i  w ko s z a r a c h .

N a t o m i a s t  d o  ró żn y c h  ł a z i k ó w ,  n o s i i i n k ó w  i p o w ­
s i n o g ó w  ta t r zań sk ich  u r azy  zgo ł a  nie żywił ,  bo  m e  
n ie  r az po  ró żn y c h  b i w a k a c h  t a t r z a ń s k ic h  sk ór kę  s u ­
c h e g o  ch l eba ,  a n a w e t  i z k ie łbasy ,  a c h o ć b y  już  
ty lko  p u d e ł k o  ze s a r d y n e k ,  a lbo  ka w a łe k  p ap ie r u  
z r e s z t k a m i  c i a s t ek  lub s ł o n i n y  zos lawi l i .

O s ą d z i !  więc  w s p a n i a ł o m y ś l n i e ,  że „ z by r k ac e  
i l ufciorze"  też m a j ą  p r a w o  żyć  na  świec ie  !

„Zyj  sott i  i p o d z w ó l  zyć  d r u g i m  na św ie c ie "  —  
jes t  to j e d n o  z w a ln y c h  p r z y k a z a ń  n ie d źw ie d z i c h  
i p r z y n o s i  c h l u b ę  ich s ta re j  kul tu rze .

Ja k  j e d n a k  s ą  l u d z i e  i l u dz i s ka ,  tak też s ą  n i e ­
d ź w ie dz ie  i n i e d ź w ie d z i s k a  i na  n i e d ź w i e d z i m  przy 
k a z a n i u ,  p o d o b n i e  j ak dz i ś  cz ęs to  na lu d z k ic h  p r a ­
wach —  p o l e g a ć  nie  m o ż n a .  Z w ła sz cz a  zaś  nie moż ­
na  wie rz yć  n i e d ź w ie d z ie j  płci  p i ę k n e j .  D o p ó k i  nie 
d źw ie d z i ca  j e s t  p a n n ą  —  m o ż e  b y ć  cn o t l i w a  i w s p a ­
n i a ł o m y ś l n a  j a k  s a m a  B a śk a  M u r m a ń s k a  i by le  j aki  - 
mu  W a w rz o n o w d  d a  s ię  n a p a t r o s z y ć  na  Żelazn-: 

wid ły .  -*
(C.  d. n.)

fopierajcie tylko kupców rabczańskich.
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Zrzeszone Pensjonaty i Hotele.

1.
2.
3
4  
5.

7.
8. 
9.

1 0

11
12.
13
14.
15.

16.

17.
18. 
39. 
20. 
21. 
■22.
23.
24. 
25 
26.
27.
28. 
29
30.
31.

N a z w a

„Anna*
„Bdfifutela"
„Bellevue*
„Ewa*
„Grand H ite l-  

Pension* 
„Jasny Dwór*

„Jedynaczka"
„Krasnoludek*
„Liliana"
. Ł o w i c z a n k a *

„Ma ĝrabianka" 
.Opatrzność* 
„Pałace*

N r  le i .  W ła ś c ic i e l  lu b  p r o w a d z ą c y U l i c a

253
286
167
134

157
175

273
255
206
147

170
223
325

, Pałacyk Babuni*265

„Pensjonat Z akła­
d o w y ; 205

„Pod Luboniem  
Wielkim* 

„Porębianka" 
,Prim avera“ 220
„Salvator* 258

Poniatowskiego  
Poniatowskiego  
Parkowa 
K ościuszki

W ł. Orkana 
M. Curie Skłodow­

skiej 
J Słowackiego  
Na Ł ęgu  
Stroma 
Zubrzyckiego

Now y Świat 
Wł. Orkana 

H elena D aukszyna W]. Orkana 
Zecbenterowa A. M. Curie S&łodow-

skiej

W ieczorkowska H. 3 -go Maja

Mandelbaum Fr. 
Hukowa Waleria 
Egert Antonina 
Miiaz Hanryk

Salówna R azalia 
O urowska Irena

Storehowa Frano. 
Łaska Alm a  
Drzewiecka Wal. 
Kara-inska  

i Rvglicka  
Pieoboika Okt 
Andraszowa M.

W I L L A

TESSA”
Telefon 298. Telefon 298-

Gronusiowa M. 
Malców a E  
Fuchsow a E. 
Kobak Jan

Sanatorjum Dra Cybulskiego Telefon 149.

Rabka- Zaryte 
Piłsudskiego  
J. Słow ackiego  
Poniatowskiego

„Sława Hotel 
„Słonce* 125
„Soneozny Gród" 271 

218 
207 
298

„Św-t" 
„Szarotka* 
„Tessa" 
„Uciecha" 
„Wawel* 
„Wiosna"
, Witoldówka" 
„Zawory"

204
174
179
193

Ko ozyńska K 
Janowiec A. 
Chulewieki 
Beck Henryk
S ia n p f i  Wł. . 
Górska Janma  
Kiins lich Moses

W ł. Orkana 
Rabka Zaryte 
J. St< wackiego 
Zubrzyckiego  
Nowy Św iat 
Pułaskiego 
Poniatowskiego

Łysęk M ieczysław Piłsudskiego 
Dr Żagota A . Poniatowskiego 
Mańkowska Zofia Piłsudskiego  
Markheimowa R. Nowy Świat

Oprócz wyżej wymienionych, szereg innych pensjonatów.

Rabka, ul. P u ła s k ie g o  pod 
zarządem Janiny G ó r s k i e j  
w najpiękniejszym otwartym 
położeniu z widokiem na góry. 
Słoneczne pokoje z balkona­
mi. Leżaki na miejscu. Woda 
bieżąca ciepła i zimna. Łazien­
ka. Oświetlenie elektryczne.
Po sezonie c e n y  z n i ż o n e .  
Kuchnia wykwintna i obfita. 
O T W A R T A  CAŁY ROK.

„ P A Ł A C E ”
LUKSUSOWY HOTEL PENSJONAT

* ek 3-5  p o d  zarządem  ^ e -̂ 3-5

HELENY DAUKSZYNY
w centrum ob ok  Parku  

C E N Y  P R Z Y S T Ę P N E .

Zakłady dentystyczne.
1. Dr Christ Stanisław  lekarz Zakład dentystyczny, 

ul. Słow ackiego willa „Bożydar*.
2. Ettinger Helena, lekarz dentysta, ul. Wł. Orkana, 

dom Biesia (obok pocziy)
3 Kleinberg Roman, zakałd techniczno - dentysty­

czny, ul W ł. Orkana, w illa „Józefa*.

f l Rf l PFRIU 1 materiâ w 1
U  i i  U  u  L  I I  I f i  aptecznych - Perfum eria |

w i a M i o j y  K .  S  T  l E  L  wilia „Sa lwator  a
T e l e f o n  t i . S S .  K

poleca po cen ich b e z k o n k u r e n c y j n y c h  wszelkie- artykuły f i
d ro g e ry jn e  i per fum er ie .  D uży  w y b ó r  k o s m e ty k ó w  kraj .  i zagr .  O

! X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X A X X X X X X X  
X  
X  
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X

P E N S J O N A T

MARGRABI A N K A
O K T A W U  P I E C H O C K I E J

Tel 170 Przy u*‘ Nowy Świat (róg ul. Dietla)

O tw a r ty  ca ły  rok .  Pokoje  s łoneczne ,  pe łny  komfort ,  
łaz ienk i ,  w o d a  b ieżąca  c iepła  i z imna, cen tra lne  
o g rzew an ie ,  ba lkony , ta rasy ,  po łożen ie  p a rk o w e ,  
przy  te ren ach  narc ia rsk ich ,  p ianino ,  iad io ,  gry 
tow arzysk ie ,  —  Przyjmuje  się także  dzieci i m ł o ­

dzież, dając t ro sk l iw ą  opiekę.

X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X
X

DROGERIA i PERFUMERIA
M g r a  Jabłońskiej 

willa pod „Matkę Boską- przy Łazienkach tel. 102.

x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x x
WYKWALIFIKOWANY korepetytor udziela lekcji  

w zakresie  n iż s z e g o  g i m na zju m ,  oraz języka  nie­
m ie c k ie g o  Grand Hotel  tel. 157. m ięd zy  g o d z .  3 — 4,

Udziela lekcji j ęzyka  francuskiego,  siła w ykwal i f iko­
wana ,  po cenach  przys tępnych .  W i a d o m o ś ć  w F irmie  
p. M.  C ho le w y.  Rabka ul. S ło w a ck ie go .
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P E N SJO N A T„ B R I S T O L
R A B K A - Z D R Ó J

( (

T E L .  161.

H  P E N S J O N A T  LUKSUSOWY.

T E L .  161.

W POBLIŻU ŁAZIENEK.

R E P R E Z E N T A C Y J N E  A P A R T A M E N T Y  Z S A L O N A M I  I Ł A Z I E N K A M I .  
P O K O J E  S Ł O N E C Z N E .  —  T A R A SY  D O  W E R A N D O W A N I A .  — RA D I O .  —  T E L E F O N  161.

= = = = = = = = = = ^  A U T O  D O  D Y S P O Z Y C J I  G O Ś C I .  ----------       _

lT ===T) SRNRTORIUM Dra CYBULSKIEGO Cr
T E L E F O N  Nr  169. T E L E F O N  Nr  169.

N o w o c z e s n y  l u k s u s o w y  b u d y n e k  we  w ł a s n y m  p a r k u  ś w i e r k o w y m  550  m n, p. m o r za .
P o k o j e  p o ł u d n i o w e  z p e ł n y m  k o m f o r t e m ,  c e n t r a l n e  o g r z e w a n i e ,  ł a z ienk i  s o l a n k o w e ,  m 

w z ie w a ln i e  s o l a n k o w e ,  l a m p y  k w a r c o w e ,  d ia t e r m ia  etc.
P r z y j m u j e  dz iec i  bez  o p ie k i  rodz ic ie l s k ie j  lub z m a t k a m i .  —  Dla d o r o s ł y c h  o d d z i e ln e  p o k o j e  
j e d n o  i d w u  o s o b o w e .  —  S tała o p i e k a  l e k a r s k a ,  z a w o d o w e  p i e l ęg n ia rk i ,  w y c h o w a w c z y n i e .

L E C Z E N I E  C A Ł O R O C Z N E .
W o b e c  w y m i e n i o n y c h  u r z ą d z e ń  n a d a j e  się d o  p r z e p r o w a d z a n i a  p e ł n e g o  l e cz en i a  i p o z a  s e z o n a m i  
g ł ó w n y m i ,  w o k r e s a c h  p r z e j ś c i o w y c h .  L e c z e n ie  k l i m a t y c z n e ,  d i e t e ty cz n e ,  s o l a n k o w e  i p r o m ie n i s t e .

„KRASNOLUDEK" '
kom fortow y pensjonat leczniczy dla dzieci

A L IN Y  Ł A S K I E J
T E L E F O N  255 . R A B K A  T E L E F O N  255 .

P o ło ż o n y  w  na jp iękn ie jsze j  d z ie ln ic y  Rabki,

—  C Z Y N N Y  C A Ł Y  R O K  • - 
P rz y jm u je  dz iec i  od  lat 4  14. C e n y  z o p iek ą  lekarską
4 6  zł. Nauka na m iejscu  w zakres ie  6  klas sz k o ły
p o w sz e c h n e j .  P o k o je  ty lko  p o łu d n io w e .  Tarasy. L am pa  
kw arcowa. W sp a n ia le  tereny  narciarskie  i sa n e c z k o w e .

C H R Z E Ś C I J A Ń S K I  P E N S J O N A T
p o ł o ż o n y  l a z i e n e l c  i  p a r l t a  j |
Telefon 157. p r z y  u l .  O r k a n a  Telefon 157. ff

G rand-Hotel
Rozal i i  S a ló w n e j

-  O - A - Ł - S T  K  O  2C. -
D wie duże sale jadalne ,  ta ra s ,  b a l k o n y / p o k o j e  suc he  c iepłe  
i s ło n e czn e ,  w o doc iąg ,  cen tra lne  o g rzew an ie ,  łaz ienka ,  w oda  
b ieżąca w kory ta rzach  kanal izacja. E lek tryczne  os'wietlenie. 

K u c h n ia  sm aczna  i obfita  — n a  żądan ie  dietetyczna. 
P rz y jm u je  się ró w n ież  wycieczki i kolonie.
— C F. N Y U M I A R K O  W  A N E.  —

P E Ł N O K O M F O R T O W Y  P E N S J O N A T

& „ S T  A S I N "  S
pod zarządem MARII Z A W A D Z K I E J

K u c h n i a  w y k w i n t n a  n a  ż ą d a n i e  d i e t e t y c z n a .  
O t w a r t y  c a ł y  r o k .  —  —  —  C e n y  p r z y s t ę p n e .

-■mm
Pensjonat Łowiczanka

Drowych Karasińskiej i Rygiickiej
Tel .  147. O tw a r ty  ca ły  rok.  Tel .  147.

PENSJONAT

„SŁONECZNY GRÓD"
Tel. 271. OTWARTY CAŁY ROK Tel. 271.

P o ło żo n y  w  n a jzd row otn ie jsze j  dzielnicy Rabki 
P rz y jm u je  z a m ó w ien ia  na w szystk ie  sezony .  

Centra lne  o g rzew an ie ,  w o d a  b ieżąca c iep ła  i z im na  w  pokojach ,  
w e ra n d y  —  tarasy  — łazienki — garaż — p ian ino  —  radio,

Obfita i zdrowa kuchnia —  Ceny umiarkowane.
NA Ż Ą D A N IE  L E K C JE  W  Z A K R E SIE  SZK O ŁY  
P O W S Z E C H N E J  i I-ej K L A S Y  G1MN. NA M IEJSCU.
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M. D O R F  - RABKA, RYNEK
U N I W E R S A L N Y  M A G A Z Y N

galanter ii , kosmetyki,  szkła, p o rce lan y ,  sp r z ę t  narciarski ,  
p rzybory  muzyczne,  r o w e ro w e ,  szko lne  i kancelaryjne. 

Wielk i  w y b ó r  waliz  i teczek. Konfekcja  dziecinna.
— - P rz y jm u je  sie ko łn ie rzyk i  do p ran ia .  - —  

T O W A R  P E Ł N O W A R T O Ś C I O W Y  CENY NISKIE.

P ie rw s z o rz ę d n y  S alo n  F ry z je rs k i  D a m s k i i M ęsk i

|  „ P I O T R A "  |
, |  R A B K A ,  B A Z A R Y  P R Z Y  P IJ A L N I  |

|  t e l e f o n  1 t ł o .  <3
prowadzony przez pierwszorzędne siły fryzjerskie wykonuje wszelkie prace 

* 3  wchodzące w zakres f r y z j e r s t w a . Trwała ondulacja,
B  C e n y  n i s k ie !  tarkowanie włosów itd. C e n v  n i s k i e !
a  m b    -  w m

PIERWSZORZĘDNA PRACOWNIA

' i SERDAKÓW
zakopiańskich.

W szelk i  sp rzęt  narciarski, sanki,  bu ty  sw eatry.  

S p e c ja ln o ść  worki fu trzane  d o  leżakow ania  etc.

i F i r m  o BIES (o b o k  p o czty ):

M I E R N I C Z Y  P R Z Y S I Ę G Ł Y

M I K O Ł A J  B I L E W I C Z
Rabka Z d ró j ,  —  ul. P on ia to w sk iego ,  
te l, 2 4 8 .  - w illa  Rusałka - te l. 2 4 8 .

w y k o n u j e  w s z e l k i e  p r a c e  
p o m i a r o w e  i p r o j e k t y  d z i a i ó w  p a r c e l  i tp .

Agregaty benzynowe f
do oświet lenia  i do pomp, |  

silniki benzynowe 
n o w e  i u ż y w a n e

do s ta rc z a

Inż. Weingrun
Kraków, —  Groble  19.

I G f l u n i E M E  męs ka ,  d a m s k a  i dz i ec i nna
poleoa i

p r z y b o ry  do sz y c ia  i ha f tu ,  — 
p ły ty  p a te fo n o w e  i f i la te l is tykę

Józef  Przytocki - Bazary 15.

WYTWÓRNIA WYROBÓW CUKIERNICZYCH
M. S T A C H IE W  1CZ

p o l ec a  p i e r w s z o r z ę d n e  w y r o b y  c u k i e r n i c z e .  

- P r z y j m u j e  w sz e lk ie  z a m ó w i e n i a .  - 
T O W A R  P I E R W S Z O R Z Ę D N Y .

— 5 ^ -  -3 $ — a. z— 3$i-  — a-a— i

J B O L E S ł l  KU11ER i TOMASZ TORBA 1
tp Rabka,  tel,  M  (Oddział: Zakopane,  Krupówki 15, tel.1050.) ^
I — P ro je k tu je  i w y k o n u je  — .; i
j* c e n t r a l n e  o g r z e w a n i a  ) &
Y w s z e l k i c h  s y s t e m ó w  , T
. U r z ą d z e n i a  w o d o c i ą g o w e ,  ł a z i e n k i ,  k l o z e t y  i tp .  —  S p a w a l n i a  m e t a l i  ^

4 $ ---- && -       1

H E N R Y K  S T E IN  ER
Tel. 158. — KABKA — Tel. 158. 

n a jw iększy  w  R abce  magazyn to w a r ó w  
bław atnych, p łóciennych lnianych,  

sam o d z ia ło w ych .

W A R S Z A W S K A  P R A C O W N I A  O B D W I A

F R A N C I S Z K A  D Z I E C H C K M I E G O
RABKA ZDRÓJ, — UL KOLEJOWA

T ele fo n  129 — vis a r i s  S t a r e g o  k o ś c io ła  — T e le fo n  129 
W y k o n u j e  p a s o w o  s z y t e  o bu w ie  w s z e l k i e g o  r o d z a j u .  

T o w a r  p i e r w s z o r z ę d n y .  — — C e n y  u m i a r k o w a n e .

Je d n o ra z o w a  p róba  p r z e k o n a  w s z y s tk ic h ,  że  f -ma

A .  K L A P H O L Z
d a w n i e j  F i l i p  E i n h o r n

RABKA,  -  R Y N E K  -  TEL.  172.
sp rzed a je  naj taniej , po  cenach k o n k u re n c y jn y c h  : 

C zekolady ,  c uk ry  i delikatesy .  Spec ja lne  kawy, herba ty ,  
kakao,  m ąkę ,  kaszy, śledzie  i w szelk ie  m aryna ty .  — 
Masło d ese row e .  — sok  m alinow y,  ogórki,  — T o w a r y  
— kosm etyczne  i ga lan tery jne  w  wielkim w y b o rze .  —  

P R Z Y B O R Y  S Z K O L N E .

Dla s k l e p ó w  i p e n s j o n a tó w  s p e c j a ln e  rabaty .
U W A G A  : P r z y  z a k u p n i e  t o w a r ó w  b a l o n y  r e k l a m o w e  d a r m o ,  

O b s łu g o  s o l i d n a  i f o o l io w o .

Kawiarnia ,,I ta l ia"
w willi „ W a r s z a w a "  — Rabka-Zdrój

P IE R W S Z O R Z Ę D N A  K A W IA R N IA  i C U K IE R N IA
Specjalność kawa czarna (mocca), 
c z e k o l a d a  h e r b a t a  e t c .

Wielki wybór czasopism. - Bilard na miejscu — Obsługa solidna, ceny konkurencyjne.

02151155
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M. Jachowska
D A W N Y  HOTED

„ P o d  M a tk ą  B o s k ą "
p o l e c a

artykuły  galanteryjne 
w w ie lk im  w y b o rze ,
— pierwszorzędnej jakości —

po c en a c h  przystępnych.

Z A K Ł A D  Telefon 285.

zegarmistnowsko-iuliilenki
i skład optyczny

LEON FEK5
Rabka - B A Z A R Y

p rzy jm u je  w s z e lk ie  roboty  w  zakres zegar-  
m istrzostw a i z ło tn ictw a w c h o d z ą c e ,  w y k o n u je  
f a c h o w o  i so l id n ie .  P o leca  w  d u ży m  w y b o r z e  
z eg a ry ,  zegarki m ę sk ie  i d am sk ie ,  oraz w sze lk ą  

biżuter ię  i. ga lanterię .  - D o p a s o w u j e  okulary  i b in o k le  
w e d ł u g  recept  lekarskich . C eny  przystępne.

- 8
« 8
- 8
- 8

4
- 8
• 6
■ 8

„Kiosk Turysta"
Henryk Suder i Ska

R a b k a - Z d r ó j
= = = = =  p o l e c a ,  = = = = =  

cukry —  o w o c e  —  d e l ik a tesy  —  ciastka  
sardynki ■—  m a sło  —  sery  —  w ę d l in y  
ż y w ie c k ie  —  o w o c e  krajow e  i zagran iczn e .

W y r o b y  W ed la  i P ia se ck ieg o  po cenach  fa b ry c z n y ch .
Św ieże  p ieczyw o .  - Sp rz e d aż  w y ro b ó w  ty to n io w y c h .
— O bsłu g a so lid n a — T o w a r d o b o ro w y . —

39*
39*

39-
» *

CHRZEŚCIJAŃSKA P IE K R R N i f l  POD FIRMA

PODHALAŃSKA WYTWÓRNIA PIEfZłWA
T e l .  155. Teł. 15

B B O G D A N O W S K I
U L .  S Ł O W A | C K I E G O

C o d z i e n n i e  ś w i e ż e  p i e c z y w o  w s z e l k i e g o  r o d z a j u ,  j a k  r ó w n i e ż  
r ó ż n e  w y r o b y  c u k i e r n i c z e  i s u c h a r y  d i e t e t y c z n e .

Specjalne zamówienia w zakresie cukiernictwa. - Wykonuje tanio i solidnie.

aa<s \
X

<< X» Xo X<g X
% X

X
$ Xha X9 Xda X

V

$zeźby, "pamiątki, Karty,
w  d u ż v m  w y b o r z e  p o l e c a

WYTWÓRNIA RZEŹBIARSKA
Mieczysław Cholewa
R a b k a  — ul. S ł o w a c k i e g o

B e z i n t e r e s o w n i e  udz ie l a  i n forma c j i  o r az  wstępnych 
w s k a z ó w e k  dla p o c z ą t k u j ą c y c h  n a r c i a r z y .

D la  k u p u j ą c y c h  1 k o m p l e t  n a r t ,
b e z p ł a t n i e  j e d n a  g o d z i n a  l e k c j i  n a  n a r t a c h .

( f
0
0
f

P I E R W  S Z O  R Z Ę D N Y

Z A K Ł A D  K R A W IE C K I
d a m s k i  i  m ę s k i

FRANCISZKA S Z Y M O N IA K A
w e  w  111i „ P o g o ń ”

( o l i o h :  j i e n s j o m a t u  Z a t t i a d o w e g o )

R o b o ty  w y k o n u je  p o  c en a ch  p r z y stęp n y ch ,  

sz y b k o  i starannie  z w ła sn y ch  

i p o w i e r z o n y c h  m a t e r i a ł ó w .  

S P E C J A L IS T A  W  S T R O J A C H  S P O R T O W Y C H

M  w - SKLEP lOLIRlIlHO-SPOlmCZf 190.

Pod Gwiazdą
R A B K A - Z O R Ó J

poleca artyku ły kolonlalno - spoży fccae 
w najwyższym gatunku.

SALON FRYZJERSKI
d a m s k i  i m ę s k i

„ E D M U N D A ”
D U T K I E W I C Z A

K om fo rto w o  urządzony ,  b ieżąca  c iep ła  i z im na woda.  

—  -  Zatrudnia ty lko p ie rw sz o rz ęd n e  siły. —  —

'iia y ize ciw  ta iie n e k ) Willa „SokÓt" (n ap rzeciw t a i i ł w t )

C 13 1 V V  U M I A K K O W A N K .
Tel. 225. M A N IC U R E  P E D IC U R E  — Te . 225.

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń :  ca ła  s t r o n i c a  80 zł, ‘ /2 s i r .  TO zł, s t r .  20 z!, ' / 8 s t r .  10 zł. 

s ł o w o  t ł u s ty m  20  gr . O g ło s z e n ia  w śród  treści o 50°/o więcej  — E g z e m p la rz  okazo w y  wys

w iersz  j e d n o s z p a l to w y  zw yk łym  u ru k ie m  1 zł 
J a  się za n a d e s ł a n i e m  25 g r  w z n a c z k a c h  poczi

W y d aw c a  i odpow ie dz ia l ny  redaktor:  
MIECZYSŁAW ŻUŁAWSKI

( p r z y j m u j e  m i ę d z y  g o d z .  3 — 4 p o p ) .

Zgłoszenia do anonsów i reklam przyjmuje 
przedstawiciel „Wiadomości Rabczańskich “

W  B I U R Z E  « O R B I S »  
w il la ’ ))Trzy R ó ż e «  — Tele fon  2 6 4 .

Adres Redakcji i Administracji:  
R ^ B K A - ZDRÓJ „ G R A N D  HOTEL*
T e l .  157, - Sk ry tka  poczt .  Redakcji  N r  3 0  Rabka

D r u k a r n i a  P o d h a l a ń s k a  W a le r i a n a  O s t ro w s k ie g o  w N ow ym  T a r g u  ui. S z k o ln a  8 , —  te le fo n  99.


